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Ini 1) wyrznąwszy swoich dowódzców, z bronią i a-|skiego, a utworzenie eojuszu anstrjącko-niemie-'nia uczuć pojednawczych.* 
Qd administracji. municją przejdą do powstsúców, aniżeli, że da- | cziego. l j 
Przedpłata za miesiąc wrzesień : dzą się użyć za narzędzie do stłumienia po- „Można sobie przeto bardzo łatwo wyobra- 


we Lwowie: wstania. Wszyscy mamy jeszcze świeżo w pa-|xić wypadki, w których by Aęstrja wywiesić 


miesięczni i mięci wypadki 1853 r.; wiadomo, ile wtedy ko- | mogla kwestją polską przeciw Moskwie, bez po- 
Hint p 1-złr. 50 ct. sztowało Anglię stłamić powatanie sipojów. Od] różnienia się z rządem Niemieg. Jušić narazie 

na prowincji z przesyłką pocztową:  |tego czasu ubiegło 27 lut, — dostateczny pe-|wszystkie dotyczące obliczenia gą sobie tylko 
miesięcznie 2 złe rjod do stworzenia nowych ochotników dla ka-|iluzjawi, które się w niwec rozwiewają wobe 


drów powstańczych, zwłaszcza że o ile wiemy |aurowej rzeczywistości. W najlepszym dla Pola- 
z relacyj podróżników i z urzędowych rapor-|ków razie jest podróż cosaraka do Galicji tylko 
tów, Iadje przez ten czas mocno pracowały nad| oznaką, żejsk pewne pismo węgierskie powiedziała, 
rozbadzeniem w łonie swojem ducha narodowego] Austrja „przyszłość przygożowaje". Jak ćłago 
i politycznej samowiedzy. Dzisiaj przeto rzeczy| potrwa to przygotowywanie, i czy kiedy w czyn 
tak stoją, że jeżeli powstanie ogarnie Indja, to|j przejdzie, tego dzisiaj nikt powiedzieć nie 
cała potęga Auglii nie zdcła go stłumić. I kta| zdoła l“ o 

wie esy lord Ripon nie jest ostatnim wicekró- 

lem, a królowa Wyktorja pierwszą i zarazem | opin 
ostainią cesarzową ludyj. gemi 


Upraszamy o wogsáro przesłanie pre- 
Bumeraty, by azan. prennnieratozowie mio 
i i przerwy w przesyłce. 
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Lwów i 2 września. 


__ (Powstanie w Indjach. — Dalsze głosy dzien- 
kikarskie o podróży cesarskiej do Galicji. — Myśl 
odrębnego xorganigowaniajsię centralistycznój jszlach- 
ty austrjackiej). 


Londyn od wCcz;raj w gorączkowym nastro- 
Sh ioraastrach ogólny, giełda w naprężaniu, kon-|Ś 

się chwieją, a wszystkiego powodem wia- 
demość, że w Indjach wybuchło po- 
Wstanie. Zaznaczyć jednak musimy z góry, 
R wiadomość ta jest nie: fi -jalną, rzął do tej 

wili nio wycisnął jeszcze na uiej pigtna awo- 
r stampiii, Niektóre dzienniki opozycyjne i 
elkie firmy kupieckie otrzymały depesze do- 
noszące o powstaniu, ale rząd dotąd milczy. Mil- 
„czenie więc jego dwpjako tłumaczyć mvżaia: al- 
bo pogłdski są f.łażywe, albo też pragnie za- 
zeć przed stolicą ten fakt pierwszorzędnej 
a tak przerażającej dla Auglii wagi, Zə dragie 
„Jest prawdopodobniejąze, zrozumieć łatwo, gdy 

gwiży, iż w razie, jeżeliby pogłoska z u- 
półnte była fsłszywą, rząd nie omieszkałby 
natychmiast zadać jej kłamu. 

Powstanie wybuchło w północno-zachodnich 
Iadjsch, ma całej niemal dolinie Iadusu. W Sza-| Jesteśmy pot ednin ; 
bandarze, w Magrili, w Mirpurze a przede- uslii chwiać się zaczyna. Aldo zawarcia pokoju z Anstzją skłoniły, drugo- 
praken w Kurachee tworzą Sig bataliony | Wielkie pytanie czy ostoi się, ona pod sxomhi- |rzędpą tylko odgrywają relę. Dzisiaj gdy znowu 

stańcze, z całą awobedą korzystając z tej ; 

iwej dla nich okoliczności, 1 „właśnie z landczyków i politycznej 
tych dkolte Iadyj ściągnięto „| wą 
w sku- 


kge do Afganistanu. Ki ozr 
nagłych eperacyj wieją zagrożone 
ziriej klady boii jes Parr ra został ni szego uwagi 
3 raa a. Darrowa Z0: rozbi- 
, a Ejub chaa ruszył na Kandahar w cejn o- dziennikach 
natenczas Auglicy poczęli 
ściągać do Kandaharu i Diela- 
u wszystkie wojska, jakie mieli w Indjach „Wszystko to prawda, 
j ia Ponieważ zaś szło o to, aby strjackiego Zrmdbl, napisał. 


———-- LL... 


3 Września 1880. 


przypuszczać będzie, że dziś jutro wojska te,|rozwiązanie stuletniego sojuszu moskiewsko-pru- |przepaszczać siebie dla chwilowego spotęgowa- 


dy | czas obeenie na polemikę 
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czes załagodzony. Francnzkie pisma odpierają 
dość ostro artykuł Norddeutsche Alla. Ziq., któ- 
R "= „ |ry z powoda mowy Gambetty posądzał Francję 
Tagblait napomknął w powyższym artykale|o chęć złamania pokoja. czasem zbliża się 
o wysuwaniu się szlachty f-udalnej, o chęci uroczysty obchód dziesięcioletniej rocznicy sè-`- 
przywrócenia czasów Średniowiesznych. Rzecz | dańskiej, a Francja żali się na postępowanie 
się tak ma, iż w łonie szlachty styryjskiej, i|posła niemieckiego w Tanisie. 
to centralistycznej powstała myśl, aby utwo. Daia 27. b. m. święcono w Monachium i w 
„stowarzyszanie szlachty“, — zorganizować Gię| Bzwarii całej 70^letnią rocznicę rządów dynastji 
ma ta szlacbts najpierw w każdym kraju z oso- | Wittelsbachów. Partykularyzm górował przy tej 
bna, a następnie ma być wysadzony komitet |gposobnośsi. Tym, którsy w Monachium obok 
centralny, pośredniczący pomiędzy prowiacjal- |gtebiesko-bisłych chorągwi wywiesili barwy rze- 
nemi klubami szlacheckiemi a oraz znoszący się niemieckiej, pozdzierano GzerwORO - CZArRo- 
z resztą stronnictw centralistycznych. Jak wi-jbiałe chorągwie, powybijano szyby i t. d. W tu 
dzimy, jest to myśl newskróś centralistyczna — |maltach tych policja bawarska ograniczyła się 
a mimo to przeraziła dzienniki centralistyczne.. tylko na łagodnych napomnieniach. 
I tzecz naturalna otychczas s:lachta cen- Dadajemy nakoniec, że królawsko - prascy 
ffiliniyoras BRA ania a grozy centra- A Körner i Tinn zgromadzili jag akito 
istycznych — zawiązawszy oWo uczniów, nawróconych socjalnych 
szenie stanęłaby samodzielnie, | dała potęga me-|siekratów, i sRwiązują z nimi aras! nowe sto- 
nerow żydowsko teutońskich runęła by z krete- | warzyszenie robotników ma całe Niemcy. 
sem, a oraz złamanoby całą agitację, wymierzo- ZEE 
ną przeciw religii w ogóle 1 przeciw wszelkie- 
mu utrwalenin wewnętrznych stosunków Anstrji. 
Autor projekta tega stowurzyszenia (w Grazer 


~ Kraków d. 1. września. 
(Awan) Nim stary Wawel, otrząsnąwszy 
, słę z pleśni, otworzy znów podwoje królom, Ten 
Tagespost z d. 27. z. m.) napisa? między inne- | tory bedzi oduikodze- 
mi: „Lud przekona się, ża my (t. j- stlachta) | nia, ości terane Erini out SA 


do tych samych co on selów dążymy." A dotąd | rzesał p 
banda szwindlerów i bezwyznasiowców tylko tate p or gp lh Pi va W 


sisbie wyanśwała za orędowników lada, ba na- |potężniejszego z królów naszych — Stefa 
Giy wra z innymi I my także mówiliśmy 


wet za saa w Deutechi Zig. $ r i p 

itraliberalna Deutsch . tem qię poeie- AE > 4 
szą, że anatrjackie ustawy nie pozwalają DA en, powiemy Raw a E tego pea: 
znoszenie się atowarzyszeń politycznych róż- | zam wewn m barzadze a zo gre" "| 
nych prowincyj, i że szlachta austrjacka nie- | cay dawno op salą > Gość, en Łady ad 

zdolną jest zorganizować się. przez właścicieli, wstępaje do wnętrza jego. 
MAE . Wysłane miękkim kobiercem wschody wijąc 
K dencie Gaz. Mar e -| ztdwehlitnyce MaNi R PORA, 
1 natów bliższych lnb dalszych rodu Potockie 
orespondiencje „uaz | kodezy alena gtertstna tis=t ke 
Z Niemiec d. 30. sierpnia. WAZA przybyłego również portretami przed- 


w. 

O podróży cesarza Franciszka Józefa do Z westybała prowadzą jedne drzwi na pra- 
Galicji milczy dotychczas przeważna część: pism|wo do komnaty jadalnej, drugie na lewo' do òa- 
niemieckich. Tylko w National Ztg. znaleźliśmy | lonu. Jedną lab drugą drogą dojdziemy półko- 
artykuł tej doniosłej sprawie poświęcony. Nie|lem do miejsca, gdzie stradzony Gość odpocząć 

z tym organem sym- |; zapregnia — do sypialni. i 
patyzującym z liberałami wiedeńskimi, który ; Pokój to o dwóch oknach, wychodzący na 
brnie mimo grośnych zawikłań na Wschodzie ulicę św. Anny. Śsiany jego obite tkaniną, z 
dal-j w swych błędnych na sprawę polską za- | odpadków jedwabiu wyrobieną, a.z takiem złu- 
patrywaniach. Ala na jedno sami dacie ma za- | dzeniem apóladającą konopie, iż rzekłbyś. że to 
pewne odpowiedź. Spodziewa się National Ztg., | zwyczajne zgrzebne lab żaglowe płótno. Od bar- 
Że chociaż kładziemy karczowo ręce na wenty- |wy jego białawo - śmietankowej t. zw. „créme“ 
le, nie obędzie się bez wybuchów. Jest to ser- |harmonijnie odbijają A naokolo bordiury 
decznem pragnieniem naszych najserdeczniej- | ciemno - zielone w kwiaty” pasowe. różo- 
szych, które się nie ziści. we, jasno- zielone z taki frendzlami. Obicie 

Guśzi obecnie w Berlinie książę Karol ra-|to ścian zlewa się a okien w jedną całość z bia- 
miński. Równocześnie z nim przybył do stolicy |łemi siatkowych koronek firankami. I. 
ks. Bismark. Ja£ urzędownie głoszą. chodzić ma | zawieszony żyrandol o dziesięciń' świecach. : 
tylko o załatwienie następstwa tronu, poniewaź |ścianie wewnętrznej. a prostopadle idącej do 
ks. Karol jest bezdzietnym, cesarz Wiltelm| wspomnianej ulicy, stoi szerokiesłóżko, węsgło- 
więc jako głowa rodziny Hohenzollernów w'więm zwrócone do ściany, a więc równoległe z 
kwestji tej rozstrzygać powinien, Ale z innych | kierunkiem ulicy św. Anny, na pozór prawie po- 
stron dodają, że ks. Karol stara się w Berlinie |środku sypialni, lecz w wistości bardziej 
o nadanie ma tytułu królewskiego, na mocy |oddalone od ulicy 8 zbliżone ka podwórza. 
którego Ramunia wśród księstw bałkańskich wy- łóżkiem rozesłany duży wzorzysty kobierzec 
kitniejsze zająćby mogła stanowisko. Zrozamiałą | perski, wyrobu — jak się zdaje — kurdystań- 
zaś čla wszystkich jest obecność Bismarka w |akiego. Nad łóżkiem oszklony kol?rowany “obraz 
Berlinie. Z ks. Karolem w ponfoy sposób rozprawi | Matki Boskiej (1 metr wysokości a pół m. ae- 
się kanclerz o wielu pilnych sprawach Bałkań- rokości) z dzieciątkiem Jezus. —, 
skiego półwyspu. Tak mnożą Ak, że zbie- Pcełożywszy się na łóżku, ma się po lewej 
ra się grośna burza na Wscho wa stronia stoliczek nocny x dzwonkiem elektry- 


Spór francuzko-niemiecki 
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MOZAJKA 


BERLIOZ SAB. 
(Ciąg dalszy). 


— Znajete teper, ba wam Neczypor powie- 
<dział, jakiemu dziełu poświęciliśmy usilność naszą. — 
Dzieło to uczciwe i miłe Bogu, — Jeżeli chcecie nale 
łeć do nas (o czem nie wątpię, bo mój chłopski rozum 

gad? was) to zróbcie jak wam powiem. — Jedźcie de 
Bey, a ztamtąd wzdłuż Kodymy, na Bobryk do Krzy- 
wego-Jeziora. — Tam Żyje blisko cerkwi stary Ołeksa 
Szewczenko, mój kum, bogaty gospodarz, — Jeho 
znaje każda detyna. — U niego trzech synów; 
tegie chłopcy, choć kudy !, — Todoś, Karłan i Dinytpo. 
Otóż powiedzcie staremu odemnie, żeby ne drema w, 
i wysłał zaraz do mnie Karłana z wieścią o tem, co się 
dzieja pomiędzy ludem W Smile, Mosznach i Berszadzie, 
Powiecie mu także, że synów moich nie ma w domu, — 
Zrozumie stary co to Znaczy. — Ale czy znacie wy 


step ? , 

+  — Znam go dobrze — odpowiedziałem. — Częstom 
się po nim uganiał. — Wyznać jednak muszę, Że z tej 
strony nie łatwo będzie wpaść na tor do Bałty. — Dla 
śkrócenia drogi wypadnie jechać na perełaj, a bez 
pownej wskazówki kierunku, to trudno, zwłaszcza w nocy, 

step pusty. 
-iahh Na toje bude rada! — rzekł po chwili 
Giwa. — Cały step zna starego Sawę Bondara, i ten, 


-Bogo on jemu poleci, nie przepadnie, — Andzia odpro 


wadzi was do futoru Zawidnohs, co ztąd o pół milki.-— 
Tam siedzi na pasiece stary Semen Śmalko, mój brat 
stryjeczny. — Powiecie jemu dokąd i poco jedziecie, 2 
on wam da radę. — Już weszły gwinzdy. — Miesiąc 
prędko wejdzie. -- Najlepszy to czas do jazdy. — Bóg 


<pobłogosławi celowi jaki was prowadzi, a ja i cała moja 


pamja nie zapomnimy o W83 w modlitwie. 

«— Wkrótce byliśmy z powrotem. — Pobiegłem 
de stajenki — Osiodłałem konia. — Sawa przyniósł 
wiadro wody i napoił go. — Pożegnawszy serdecznie 

w i całe ich familijne grono, miałem juź sko- 
na siodło, gdy Sawa przemówił do mnie: 

— À nie apièszciè bardzo, feby was moja Andzia 
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dopędziła. — Pobiegła łapać podjezdka na paszy. — 
Buwajte zdorowy! — Ne zabuwajte nas! 

— Pojechałem — lecz długo jeszcze dochodziło do 
mnie pożegnalne wołanie Sawy, wespół = dźwięcznem 
hop! hop! na różne tony powtarzanem jego poczciwej 
dziatwy. 

— Za bajraczkiem wstrzymałem konia. — Wkrótce 
doszło uszu moich bystre cwałowanie w lasku. — Andzia 
spieszyła ku mnie. — Gdy wypadła na przestwór stepu 
rozpromieniony blaskiem gwiazd i księżyca, nie pozna- 
łem jej odrazu. — Była w mężkim stroju. — Miała na 
sobie białe płócienne szarawary, i takąż kurteczkę Ści- 
Śniętą w 'stanie pasem czerwonym. — Główkę nakryła 
baranią czapką kozacką, i nahajkę zawiesiła na rzemy- 
ku przes piecy, — Niktby nie powiedział, że to była 
dziewczyna, a wziąłby ją za prześlicznego chłopca, tak 
jej strój ów przypadał do twarzy, i tak dzielnie jechała 
na swoim stepowym koniku, zwinnym jak pantera, i lo- 
tnym jak łania. 

— Did kazaw, żebym was odprowadziła do fu- 
toru Zawidnoho — rzekła, jadąc koło mnie. 

— A nie będzież wam straszno wracać samej je- 
dnej w nocy ? 

— $traszno ? — A czegoż ? — Trafiłabym do domu 
z zamkniętemi oczyma. — Znam od dzieciństwa ten 
step, i on zna mię dobrze. 

— Ale bywają w nocy Źli ludzie na stepie — 
włóczą się brodiahy, — bywają i wilki. 

— Od złych ludzi ochroni Bóg — od wilków unie- 
sie koń. — Jidmol 

— I pchnęła się naprzód żywym kłusem. — Step, 
noc, gwiazdy, księżyc, nieskończoność, milczenie i ta 
biała postać unosząca się w powiewach, gdyby duch 
lekki przestrzeni; i ta druga postać ciemna (wasz po- 
korny sługa) równie tajemnicza, chociaż mniej eteryczna 
od pierwszej ; obie, jakby związane wspólnictwem losu, 
na znój wiecznej pogoni za czemś niedającem się do- 
ścignąć skazane — było to zaiste widowisko pełne fan- 
tastycznej treści — szerokie pole dla ballady lub le- 
gendy. — Bürger i Mickiewicz nieomieszkaliby skorzy- 
stać z niego, i mielibyśmy jednem arcydziełem więcej. 
Wielką już przestrzeń stepu zostawiliśmy za sobą, gdy 
nagle Andzia Śpiewać zaczęła, — Zrazu nieśmiała. pół- 
głosem, potem wzmagająca się stopniowo brzmieniem i 
uczuciem, dźwięcznie roztoczyła się dumka ukraińska po 
stepie. 
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jest dotych- |cznym na kamerdynera i para innemi drohia- 


Dumka Andzi. roniąc za sobą tony, jakby ziarna melodyjnego zasiewu. 


Gdy skończyła, chyżej pchnęła się naprzód. Biegliśmy 
posuwistym cwałem, i lotnie step uciekał „za nami — 
kurhany majaczyły z daleka, Gdzieniegdzie sterczały 
tęskne wierzby, pustelnice stepu, nad wyschłem łożem 
swego strumyka. — Gdzieniegdzie dąb starzec, bez ko- 
narów i kory, ostatni szczątek rozgromu czasów, dogo- 
rywał samotnie. To sęp zakracze wysoko. To się gdzieś 
puhacz odezwie. To lis przemknie wędrowny. To trwo- 
Żny zajączek przebieży. Milczała Andzia, jadąc zamy- 
ślona. Milczałem i ja, niemniej od niej zamyślony. — 
Wtem, rozległo się opodal szczekanie psów strażniczych, 
Zbudzona z letargu marzeń, Andzia zawołał : 

— Se chutor Zawidny! — Jidem! 

— Wkrótce byliśmy pod strzechą Semena Smalki, 
Z tego to punktu zaczęła się bystrzejsza podróż moja 
na Bałtę, do Krzywego -Jeziora. Od wsi do wsi, od fu- 
toru do fatoru, wszędzie podejmowany gościnnie, jecha- 
łem pospiesznie, z małemi przerwy, w towarzystwie 
przewodników, dobrze świadomych kierunku, których mi 
wszędzie na hasło imienia Sawy Bondara skwapliwie 
dawano. S; ocząwszy tyle tylko w Bałcie, ile tego ko- 
nieczna potrzeba wymagała, poleciałem co tchu do Krzy- 
wego-Jeziora. Stary Ołeksa Szewczenko był w domu, 
Pozdrowiłem go od Sawy, i powiedziałem czego od niego 
żądał, 

— Wse zroblu — zawołał — jak win cho- 
cze! —- Niech będzie pewny szczo ja ne drem lu. 
Wiem dokładnie, co i jak się gdzie dzleje, i nie dalej 
jak jutro poszlę do Sawy mego syna Karłana z wiado- 
mością jakiej potrzebuje. 

— Zaspokoiwszy tym sposobem sumienie moje 
względnie poufnego zlecenia jakie mojej gorliwości po- 
wierzono, spocząłem doskonale na sianku w stodole 
starego Ołeksy, i skoro Świtać saczęło, wyjechałem 
z Krzywego-Jeziora, do... Hetmanówki, zkąd, tuszę so- 
bie, że mnie cny gospodarz nie wypędzi przed jutrem, 
za to, żem jego samego i przezącnych gości wynądził 
moją rozwlekłą gawędą, o rzeczach błahych... pozornie; 
bo tylko pozornie. *) 


„Unoś mię, o! koniu wrony ! 

„Unoś w dziką stepu dal! 

„Do mych dzieci, do mej Żony. — 
„Żal mi serce sciska — żal! i 


„Czy zastanę ich ? — Od roku 
„Spisa wrasta w moją dłoń, 
„Szabla wpiła się do boku, 
„Nie obeschła z potu skroń. — 


„Od roku, w trudzie i znoju 

„W zgiełku wojny płyną dnie! 

„Czas, po krwawej burzy boju 

„Z dziećmi, z żoną, spocząć mnie. — 


„Dalej tedy! dalej wrony! 
„Dalej, wierny druhu mój! 
„Wietrzę woń rodzinnej strony ! 
„Owiał mię pamiątek rój! 


„Rwie się serce, rwie stęsknione ! 
„Dal go wciąga -- nęci dal — 
„Uściskam dzieci i żonę 

„W radości ukoję żal!" — 


Pędzi kozak — szabla brzęczy — 
Nagli konia — leci koń — 
Wiater śladem za nim jęczy : 
„Goń szalony!" — woła — „goń !“ 


Ooraz bliżej --- bliżej — blisko ! i 
Ot kurhanek — dalej wał — $ 
Za wałem gaik, ściernisko — 

Za ścierniskiem — fu'or stał —- 


W tym futorze... lecz go nie ma! 
Gdzież się podział? — Wszak tu był?.. 
Pustynia dokoła niema! 


Już nie żyje, kto tu żył | 4 


Ani sadka, ani chatki! 

Czarne zgliszcze | —- szczątki drzew | 
A gdzie żona? -— a gdzie dziatki ?.. 
Patrz kozacze|, ich to krew ! 


Pohulał Tatar do woli! : 
Rąbał, palił, gwałcił, bitt.. 
Do szabli | synu sokoli | (C. d. n.) 
*) Całe to opowiadanie Lipowczyńskiego nie jest 
wymysłem. Złe myśli krążyły wtedy rzeczywiście pomię- 
dzy ludem ukraińskim, i gdyby nie interwencja starych 
gospodarzy wiejskich Bóg wie uzezaby się akośczyłe. 


Na to Żyjesz, żebyś mścił! 


Bez analogii nie ma efektu. — Ten Śpiew Andzi 
wydałby się niezawodnie dzikim, i nieprzyjemnym w sa- 
lonie, — Na stepie rzecz inna. — Przestrzeń wymaga 
silnej piersi, i pierś Andzi brzmiała rozgłośnie, reewno, 


zgami (jnk srebrnym nizkim lichtarzem, | Zwi- 
miętą .w kaztałcie liścia miseczką porcelanową 
, Ba „pa eygarowy), po prawej zaś klęcznik. 
. Łóżko $ stolik palisandrowe z okaciem bronzo- 
Watir klęcznik zaś mahoniowy obity w pulpitach 
samą materją co na ścianach. Maleńki sto- 
paiisandrowy oddziela klęcznik od kominka 
z czarnego marmiura w ramach również marmu- 
rowych barwy różowo-migdałowej. Kominek u- 
mieszczony w kącie przy zetknięciu się dwóch 
ścian i ozdobiony małym zegarem stołowym. 

Po dragiej stronie kominka, przy ścianie 
od podwórza, stoi wysmukła komoda, rodzaj tre- 
matki o siedmiu szafiadach x białym marmuro- 
wym blatem. 

Naprzeciw łóżka przy trzeciej ścianie stół 
większy od pop. jego, również palisandro- 
wy, a drugi między oknami. Dwa fotele przy 
nim obite skórą ciemno-popielatą i dwa filigra- 
nowe x palisandru krzesełka przy klęcznika 
uzupełniają umeblowanie sypialni, która stoso- 
wnie do swego przeznaczenia, jako miejsta spo- 
koju i spoczynku niema żadnych obrazów (sprócz 
Matki Boskiej u węzgłowia) ani źwierciadeł, 
mogących uwagę natężać i wzrok nnżyć. To też 
i wrażenie całości jest tu spokojne, łagodne, 
uspakajające do wypoczynku. i 

Zwróciwszy się twarzą do Plantów wchodzi 
się z sypialni do komnaty toaletowej, gdzie na 
stole przy oknie (wychodzącem również na ulicę 
św Anny) stei lustro w srebrnej oprawie mię- 
dzy dwoma srebrnemi Świecznikami; w kącie 
zaś przy zetknięcia się dwóch ścian, duże 2- 
metrowe na klamrach źwierciadło w mahonio- 
wych rzeźbionych ramach. Ściany teg» pokojn 
bez żadnego obicia a gipsowane w kolsr rów- 
nież créme. Firanki przy oknsch, obicie kanapy 
przy ścianie i parawann z tej samej materji 
jedwabnej eo w sypialni. Za parawanem oddzie- 
lającym trzecią część pokoja stol umywalnia z 
ntensyliami z porcelany krajowej. 


gabinetn ponfnego. Tu obicie ścian i mebli je- 


dwabne kolorów skombinowanych na wzór chiń-| 


skich malowideł na papierach jedwabnych: na 
tło creme rzucone gęste bukiety, rogi obfitości 


ny pODpIELAGO W mWiaLy, lamy SVOU ZLUWULLUŁ 
Niedaleko okna przy zetknięciu sig dwóch ścian 
stoi biurko z jasnego palisandra z blatem obi- 
tym suknem granatowem. Na biurka różne uten- 
sylia do pisania, jak kałamarz, piaseczniczka 
napełniona piaskiem złotym, pióro itd., obok 
dzwonek porcelanowy, nożyk itd. Przed biur- 
kiem fotel wyplatany po tonetowaku, w ramach 
mahoniowych i o poręczn obijanym skórą. U 
,stropu kandelabr na 10 świec. Przy jsdnej ze 
ścian tremutka, na niej dwie urny porcelanowe, 
po lawej stronie tremntki etażerka kryta, na 
niej oparty 0 Ścianę obraz Chrystusa w ciernio- 
wej koronie; po prawej takaż sama etażerka, 
na której stoi zegar stołowy, oprawny w mala- 
chit. Wszystkie śsiany okryte tu obrazami gło- 
śnej sławy mistrzów: Dawida Teniera'u, Bor- 
done'a, Mikołaja Regnier Regaieri, Co:r-ggia, 
Van Dycka, G. Malteniego i Gerharda Terbar- 
ga. Wszystkich obrazów jest tn 14. 

Następuje salon recepcyjny, w któżym ce- 
garz daje audjencje różnym osobom prywatnym 
i, urzędowym. Dwa okna wychodzą na Ryzek. 
Ściany obite adamaszkiem kolora creme; bor- 
diary na około szczero-złote bierą w siebie or- 
namentykę lilas koloru; po za bordiurami idą 
ramy biała gipsowane zdobne złotemi pręgami. 
Meble obite sdamaszkiem również kolora lilas. 
Przy ścianie wewnętrznej wznosi się kominek z 
czarnego marmuru, nad nim świerciadło 2 metry 
dłegości i 1 metr szerokości, a na nim urna 
między dwoma wazonami z saskiej porcelany ; 
na skrajach kominka dwa świeczniki obalisko- 
wa z marmara. Między tą ścianą źwierciadłaną, 
a atykającą się z nią i zawieszoną obrazem Ką- 
rola Langlsis — wznosi się cylindrowy 2'/⁄, m. 
wysokości a 1 metr rednicy piec alabsstrowej 


piawskićj, pe niuczi, w zastępatwie chorego p. 
Seeligera, powitał cesarza następującą prze- 
mową : 
„Najjeśniejszy Panie! Pełna głębokiej wier- 
ności reprezentacja najzachodniejszego powiatu 
kraju czuje się wysoce uszczęśliwioną, że da- 
nem jej jest podziękować Waszej ces. i król. Ap. 
Mości z najszczerszą radością za wyświadczone 
najłaskawszemi odwiedzinami zaszczyt i łaskę, 
a zarazem powitać Waszą ces. Mość na granicy 
kraja wyrazem czci nsjgłębszej. Witamy Waszą 
ces. Mość imieniem galicyjskiego granicznego 
powiatu, którego mieszkzńcy, równie jak ladność 
całego kraju, bez różnicy narodowości w nieza- 
chwianęj lojalności, w nieograniczonej ezci i 
pstrjotycznem przywiązaniu do Waszej ces. i 
król. Mości i do wspaniałego Dima Monarszego 
z pewnością wyp:zedzić się nie dadzą żadnemu 
ludowi wielkich dzierżaw c3sarskich. Pozwól 
najmiłościwiej Najj. Panie dłączyć nam jeszcze 
życzenie, aby podróż ta przyniosła Waszej ces. 
Mości zadowolenie, a państwn i krajowi skutki 
zbawienne i błogosławione. Niech żyje najmiło- 
ściwszy cesarz i Pan, Jago ces. i król. Apot. 
Mość Franciszek Józef I!“ 

Na przemowę tę wiceprezesa bialskiej Rady 
powiatowej w Oświęcimie, odpowiedział cesarz 
jak następuje: ` ą 

„Z przyjemnością przyjmuję objaw waszych 
lojalnych naposobień, i dziękujg Wam za serde- 
czne powitanie u granie kraju, do którego z ra- 
dością wjeżdżam (dossen Besuch ich freudig an- 
trete). Pragnę i spodziewam się spotkać się Wwszę- 
dzis z takiemiż usposobieniżmi (Gesinnungen), i 
będę w najwyższym stopniu zadowolony, jeżeli 

juzyskam przekonanie, ża lndność Galicji w 
wspólnem 1 zgodnem działaniu (in friedlicher 


białości zdobny w złotą ornamentykę; na nim! Eintracht zuzammenwirkend) stara się o popar- 


dńża urna japońska. Na śsianie przeci 
kominkowi znany obraz Karola Steubens (Wa- 


wległej | cie moralnego i materjalnego rozwoju kraju.“ 


W końcu wójt z B:zezinki Jan Gwozdź 


i _ ,terloo), a na przeciwległej obrazowi Langlois — |ofiarował cesarzowi na misie misternie rzeźbio- 
Z drugiej strony sypialni przechodzi się obraz Januarego Suchodolskiego, pod którym na|nej chleb i sól. Od Oświętimia drogą idącą 
przez pokoik kasowy z kasą wertheimowską do komodzie stoi urna między dwoma wazonami z|wxzdłnż kolei, towarzyszyły pociągowi bardzo 


porcelany japońskiej. 

] Salon zielony o dwóch oknach i drzwiach 
prowadzących na balkon od Rynku, słusznie 
„możo być tak nazwany od barwy jedwabiu zie- 


liczna banderje konne, które doborem jeźdzców 
i koni, malo*niczością strojów narodowych, nad- 
zwyczaj zręcznym nkładem i dziarskością, spra- 
Wiały niepozpolity efekt. Wzdłuż esłej drogi do 


z kwiatami, ptaki, esy, floresy. Oba okna wy-.lonego, którym jest obity, na około Śsian bor-| Trzebini stały tłumy ladności, bractwa, korpo- 
chodzą również na nlicg św. Anny. Przy ścia- | diury biała z różowemi kwiatami; firavki i 0-|racje ze sztandarami i banderje z mnzyką. Cią- 
nie przeciwległej im stoi otomanka przed sto- bicie mebli x tego samego jedwabiu zieloneg'.!gle odzywały się pełne entnzjazmu okrzyki na 
łem owalnym, otoczonym dwoma fotelami i ty-: Trzy duże źwierciadła i trzy cbrazy ( których cześć cesarza, słowem podróż była prawdziwie 


łaż półfotelami. Nad nią zawieszony oryginał: 
J. Kossaka: baława Rewery. Przy jednej ze; 
ścian przylegającej do zielonego kaflowego pieca! 


obraz Gryglewskiego: wnętrze zali willanow: 
skiej, na przeciwległej zaś pendant jego z tej 

i willanowskiej; ten drugi obraz zawieszony 
tad wysoką na łokciowych nogach komodą rzeń- 
bioną matową. Naprzeciw ottomanki między o0- 


jeden Christiniecgo Seibałlda nad kominkiem), 
trzy popiersia marmarowe białe, i żyrandol u 
stropu porcelanowy, tworząc razem całość kar- 


|momjną, czynią ten salon przestronoym a wspa- 
' niałym. 


iaalon biały. Sześć zawieszonych tu obrazów 


, Ohociań mniej może przestronnym, ale bar- 
dziej pono uroczystym jest nstępejący Za nim 


knami trzy jedna pod drugą akwarele z Mo- (Franc sco Psatorego, Wynantsa, Raffielina da 


U stropu żyrandol o sześciu świecach. 


Celle, Annibala  Oarracei, Piotra Barzeliusa, 
Gicy4niego da Udine) wspaniale odbijają cd bia- 


Następuje jadalnia o dwóch oknach od ulicy jłego adamaszku, którym okryte są ściany i me- 
św. Anny (ujętych w białe firanki z festonami |ble; złocone ramy i poręcze tych ostatnich, tu- 


aksamitnemi koloru w:śniowego) idraglch dwóch | dzież duży u szczyta żyrandol krysttałowy 
od podwórza. Te ostatnie w głąb wciśnięte two-jskładają się na całość majestatyczną. 


rzą dwie szafy sięgające od podłogi aż do sufita 
niemal, 


oszklone również od strony pokoju, a| tańców, l 
zapełnione kryształami, puharami i stołowem | 2y. Wzdłuż marmurowanych na biało ścian je- 


poreelanowem naczyniem. 


Saft biały z ornamentyką w płaskorzeźby |zajkowatego, a na nich 14 czteroramiennych 


gipsowane. Takież same białe gipsowanie na 
ścianach występuje w wąskich listwach, tworzą- 


cych ramy dla właściwych ścian marmurowa-|dolami istną jasność dnia białego, tem 
nych na kolor jasno-kawowy o delikatnych a)|olśniewającą, że światło niema gdzie się łamać 
szeroko rozrzuconych cienkich żyłkach ezarnych.|w sposób neutralizujący stopień jago natężenia. 
U stropu kandelabr o 24 świecach, a przy ścia-|D! x i 
nach po rogach 4 świeczniki, każdy o czterech |zinów krzeseł stanowią nmeblowanie sal:na te- 
ramionach. Umeblowanie, jak zwyle jadalni, |8o, przeznaczonego dla licznych biesiadników. 


akłada się tylko z krzeseł i stołu. Krzesła 
skie, plecione o poręczach mahoniowych. Stół 
okrągły również mahoniowy. Na każdej z obu 
ścian podłażnych wisi portret naturalnej prawie 


wielkości; na jednej mężczyzna wieku dojrzałe- | Oświęcimia o godz. 8. min. 8. rano, powitany 
go ref: stroja z XVII. wieka; na dra-|entuzjastycznie na świetnie przystrojcnym dwor- 


kilkanastoletni o rysach ła 


godnych i sympatycznych, w kołpaka i delii|zyki i wystrzałów. Cesarz zatrzymał 
białej sobolami podbitej; w górnym rogu wyra-|stacji kiika minut i kazał? aobie przedstawić 
„Stanislans ccmas|znakomitsze osobistości. Marszałek powitał ce- 
in Tenczyn Joannis palatini Crac. ultimi viro-|sarza następującemi słowy: 


ány da się odezytąć napis: 
ram de Tenczyn filius." 


Ziąd idzie się do biblioteki o 3 oknach.|abym już tu na granicy naszego kraju wyraził 
Firanki i fastony takie same jak w jadalni. |w krótkich słowach uczucia najgłębszej miłości 
Przeciwległa do okien Ściana tworzy jedną sza-|i wdzięcznośsi całej ludności 


-|6u przez niezliczoną ludność przy odgłosie ma- 


Nareszcie dochodzimy do największej aali 
zamienionej dziś na dregi salon jadal- 


go idą wklęsłe poprzeczne linie marmuru mo- 


świeczników przy wieczornem oświetlenia wy- 
twarzają łącznie z dwoma olbrzymiemi żyran- 
tembardziej 


łagi sześciometrowy stół po środku i kilka tu- 


Podróż cesarska. °” 
Cesarz przybył wczoraj d. 1. września do 


się na 


„Racz zezwolić najłaskawiej Najj. Panie, 


tago kraja przy 


tryamfaloaą, W Trzebini zatrzymał się pociąg 
dworski. Cesara wysiadł a hr. Artar Potocki 
przemówił jak następuje : 

„Najjaśniejszy Panie ! Najmiłościwszy cesa- 
rzņ i króla! Witając Cę z Radą rowiatową, 
składam Ci Naj} Panie w imieniu całego po~ 
wiatu Chrzanowskiego wyrazy czci, miłości i 
najwierviejszego przywiązania. Rada powiatowa 
jest z łaski Twojej, Najj. Panie, przedstawiciel- 
ką legalną i rzeczywistą całego powiatu. Szczę- 
śliwi się czujemy, że w szeregu powitań przy- 
padło nam pierwszym wznieść Ci Najj. Panie 
ożrzyk, który usłyszysz wszędzie wzdłaż i 
wszerz całego naszego krajn a wszędzia równie 
gorący i serdeczny: Niech żyje nasz monarcha 
cesarz i król! 


Do Krakowa przybył cesarz po godz. 10. 
witany z nieopisanym zapałem. Ogromnie liczne 
deputącje na dworca w pysznych strojach naro- 
dowych przedztawiały wspaniały widok. Wśród 
grzmiących, entuzjastycznych okrzyków po zla- 
strowaniu kompanii honorowej udał się do sa- 
lonn, gdzie powitał g> marszałek następującą 
przemową : l 

„W tej chwili uroczystej a cd tak dawna 
upragnionej, w kiólkj spełnione zostaje gorące 
życzenie krajn powitania na tej ziemi ukocha- 
nego monarchy, dóozwól Wasza cez. i kr. Mość, 
ażebym w imienia tej dziś najwyższą radością 
przejętej lndności, złożył Cı hołd nieałomuej 
wierności i lojalności, głębokiej miłości i mieza- 
tartej wdzięcznośsi dla Najdostojniejszej ozoty 


pomnimy n'giy, że awobody, jakich ten kraj 
używa, że poszanowania narodowości i mowy 
ojezystej Tobie Najj. Panie zawdzięczamy. Pa- 
mięć za łaski, jakia nam wyświadczyłeś i bez- 
mstannie wyświadczasz, nie zaginie x nami, żyć 
ona będzie w sercach dzieci i wnaków naszych 
w najpóźaiejsze pokolenia i zapisze się nieza- 
tartą kartą w Cziejąch państw i narodów. 

(Po rusku:) Temi nczusiami spowodowani 


fẹ oszkloną z książkami; między oknami dwie [sposobności uszczęśliwiających odwiedzin W. c.; wszyscy bez Żadnego wyjątku poddani Twoi, 


mniejsze szafki, a przy ścianie od jadalni je-|i k. Apost. Mości." 
dna. Książki tam znajdujące się są przeważnie | decznie. 


franenskie, pomiędzy niemi wyglądają jednak 
polskie; 7-miotomowy „Herbarz polsk:*, „Prze- 
wodnik heraldyczny“. Trzy fstele aksamitem wi- 


Najj. Pan psdziękował ser- 
Następnie wiceprezes Rady powiatowej 


*) Z żalem masiny donieść naszym szanow- 


śniowego kolora obijane i żyrandol n stropn u-|nym czytelnikom, że wczoraj nie otrzymaliśmy aż 


Szkice z Kongresówki. 


In. 


Jak wam wiadomo, do niedawna dyrektorem 
teatrów rządowych w Warszawie był Machanów, 
będący zarazem kammerherem (szambelanem) 
ceremonialmejstrem i zarządzającym pałacami 
cesarskiemi w Warszawie i „kraju Przywiślań- 
skim*. Otóż jak dłago żyła jeszcze żona jego, 
słynna pianistka i znakomita wykonawczyni 
Chopina, tak opera warszawska zsliczaną być 
mogła do pierwszorzędnych, i wtedy to na sce- 
nie naszej słyszeliśmy takich Dobrskiego, Mil- 
lera, Rivoli itd., chóry były znakomite, a balet 
wyborny stanowił część pomocniczą. Po śmierci 
pani Machanow szanowny jej małżonek ulegając 
widecznie „wyższym* wpływom, zaczął operę 
zaniedbywać, a balet popierać i wzmacniać, — i 
przyszło nareszcie do tego w ostatnich czasach, 
że opera polska stała się i jest dotąd zbiorem 
starych gratów. Ustąpili Dobrski, Rivoli — u- 
stąpił Cieślewski 1 Wasilewski, Miller i inni — 
lecz zato rok rocznie sprowadzano opery wło- 
skie, i płacąc bajeczne sumy, słuchano śpiewu 
a raczej wycia włoskich śpiewaków, którzy w 
swej ojczyźnie tylko na s prowincjonal- 
nych występowali. Na operę włoską wyrzucano 
rok rocznie 50 do 60.000 rubli, tożsamo robio- 
no i z baletem, który niezmierne sumy pochła- 
niat. Opera zaś polska a nareszcie i dramat pol- 
ski upadać zaczęły. I p. Muchanów w ostatnich 

wach widocznie dążył do tego, aby operę i 

kapa yi prowadzić do takiego rozstroja, 
, 

atem zastąpione. yć moskiewską operą i 

jak i tygodniowe u- 


CI pisma codzienne 
yły na trwogę, poczęto więc pis ł 


rać i et eogal M 
twarcie oskarzać p. Machanowa 
marnotrawstwo itd. Głos, podniesiony prze © 


gół i przez prasę, zwrócił uwagę hr. Kotzebuego 


EPE Gorr ERT 


2 44 E N) a 
na to, co się dzieje, i za jego inicjatywą z ar- 
tystów, dziennikarzy i literatów utworzony z- 
sti? komitet tost-alny celem okmyślenia skete- 
cznej 1: formy Ww teatrze. 

Obrady tego komitetu odbywane bz współ- 
udziała p. Muzanowa, przedstawiane hr. Kotze- 
buemu, wykryły nie jedną niewłańciwość w ca- 
łej administracji teatralnej, wykazały, że balet, 
stanowiący niejako „harem* p. Muchanowa, io- 
pera włoska pochłaniają wszystkie fundusze, i 
że chcą”, aby dramat i opera polska stanęły na 
właściwem stanowisku, to trzeba koniecznie 0- 
perg włoską usunąć zapałnie, a balet xref rmo- 
. W trakcie tych obrad uanagli się od sce- 
ny Królikowski, Rapacki, panna Daryng i Po- 
pielka. Kasa rada — pan Mucharów widząc, że 
zle, zawiązał na nowo stosunki z artystami, któ- 
rzy astąpili, i skłonił, że wrócili na scenę, lecz 
hr. Kotzebae inaczej patrzał się na tę całą spra- 
wę, i oto dnia pewnego p. Muchanów otrzyma 
dymisję, a na miejtce jego mianowanym został 
p. Wsiewołcdzkoj, który oświadczywszy, Że U- 
silnie starać sig będzie spełnić to, co komitet 
teatralny uchwali, wyjechał za granicę, pozosta- 
wiając reformę w zawieszenia aż do swego po- 
wrotu. 


Otóż więc jak dotąd, mamy to samo co i 
ierwej było, nędzną operę, słaby dramat | roz- 
oszny balet. Dochody teatrów rządowych, któ- 

re mają prawo monopolu, oraz i znaczną sub- 
wencję, jako teatra polskie, są ogromne. Same 
teatrzyki ogródkowe za prawo istnienia płacą 
rocznie przeszło 60.000 rnbli, a gdzież są kon- 
certa, prelekcje, przedstawienia zimowe, w El- 
dorado i teatrze Granzowa, a inne przedstawie- 
nia letnie i zimowe? Dochód więc teatrów rzą- 
dowych z tego jednego Źródła przenosi rocznie 
przeszło 100.000 rubli, a dochód x przedsta- 


E] 


wień codziennych , dawanych w obu teatrach, 
które zawsze są zapełnione, po same brzegi 
Jednem słowem mówiąc: dyrekcja teatrów rzą” 
dowych dysponuje rocznie ce najmniej 400 do 
500.000 fanduszem | A pomimo tego nie może 
ntrzymać opery i dramatu na takiej stopie, ja- 


' łaskę, jaką 


j następujący sposób: 
zupełpiają urządzenie tego pokoju, od któregojdo chwili wydania Gazety ani świeższej korespon- | 
u" „„AĄ portjery renesansowe, wchodzi się do |dencji z Krakowa ani szczegółowych telegramów i sobia zwrócić nzjnaiżeniej uwagę Waszej ces. } 
ga 

4 


inetu pracy o jednem oknie. Ta ńcia-|że korzystać musimy z urzędowego doniesienia. | kr. Mości na zgromadzone tu depntacje repre- 


ch, |W Warszawie jako mieście liczącem blisko do 
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krej tən zamieszkujący, dziękując za tę nową 
Jezy em Twojem wyświadczyć 

nam raczyłeś, gorąco proszą Boga, aby Waszą 
ces. i król. Mość strzegł, osłaniał i błogosławił!" 
Następnie przemówił znowu marszałek w 


„Racz dozwolić N«jj. Panie, abym pozwol ł 


ka być powinna! Zachodzi więc pytanie dla 
czego się tak dzieje? Oto dla tego, że i tu 
|posząwszy od góry wedle moskiewskiego syste- 
mu, swe łapki maczają. Stare, wysłażone bale- 
tnice, które już dawno winne spocząć na lau- 
rach — stare chórzystki i chórzyści, którym i 
bram kościołów śpiewaćby należało, różne inne 
osobistości, pobierające pensje i emerytury 
zajmujące stanowiska, będące dla nich czystą 


nie dziw więc, że opera i dramat były dotąd 
w tak opłakanym stanie; nie dziw, że powstała 
nawet myśl, około której zaczęto się krzątsć, 
aby teatra rządowe były wydzierżawione, a wy- 
bierając z dwojga złego, kto wie, czy to osta- 
tnie nie byłoby lepsze. Pan Machanów ustępa- 
ac z widowni, zostawił następcy swema tra- 
ne zadanie do rozwiązania, s jak z tego za- 
dania się wywiąże, to przyszłość okaże; ieme 
wystepy młodych artystów i artystek sceny 
lwowskiej i krakowskiej, jakoteż i scen prowin- 
cjonalnych, sądzić pozwalają, że p- Wsiewo- 
łodzkoj nie na żarty myśli o reformie, i dra- 
mat chce wzmocnić nowemi a odpowiedniemi 
siłami. Dziennikarstwo tutejsze Żywo tą spra- 
wą interesujące się, podzielone jest na dwa o- 
ozy, — wjednym są konserwatyści i biją czo- 
łem przed tem, co dyrekcja zarządza, — a dru- 
dzy są postępowej, omacający się gwałtem re- 
formy i potępiając bez lit ci wszystko to co 
się w teatrze dzieje. Dziś walka ta 
stronnictw amilkł czekają bowiem 
dyrektor zrobi — 1 my też czekajmy 
baczymy ! 

Wobec różnorodnych reform, 
ministracyjnych, teatralnych itd. nie wiemy sa- 
mi, czy i nas nie przereformują ną jakich dzi- 
woląców, chociaż to nie uda Się jm tak łatwo. 


obydwóch 
co nowy 
— 8 Zo- 


sądowych, ad- 


400.000 mieszkańców (z przyjezdnymi) dążenia 
te do zmoskwicenia nas są mało kę i 0- 
graniczają się jedynie na tem, że we wszystkich 
władzach napisy są po moskiewsku, że urzędni- 
oy w biurach mówią z interesantami po mo- 


Twojej, Najmiłościwszy cesarza i króla! Nieza- 


synekurą, pochłaniają te olbrzymie fundusze, |; 


ZENLACYJ POWIALUWYUHy mowau me su 

wet najdalszych stron kraja pospieszyły, aby z 
radością i czcią najgłębszą powitać ukochanego 
monarchą." 

Na to przemówienie marszałka krajowego 
odpowiedział cesarz : 

„Wysoce uradowany serdecznem przyjęciem, 
które ta spotykam, przyjmuję Wasz hołd powi- 
talny i zapewnienie wiernego przywiązania z 
szczególnem upodobaniem. Są to — jak mi do- 
brze wiadomo — zapewnienia wypróbowanej 
wierncś:i (bewährter Trene). Wszystkie bowiem 
stany i warstwy ludności tego królestwa także 
dotychczas zachowaniem się swojem, poświęce- 
niem dla tronu (Hingebnng) i trafaie pojętym 
(vorstaadniasy.lien) udziałem w interesach pań- 
stwa 1 kraja dowod:ą szczerości tych uczuć, i 
zasłażyły tym sposub. m na Moje uznanie. 

„Jakiż chętnie spełniając od bardzo dawna 
żywione życzenie, przybyłem do Galicji i cig- 
tnie ta czas pewien zabawię, aby ncieszyć się 
waszą szczerą miłuścią i przywiązaniem, jak 
niemniej poświęcić waszym interesom najżyw- 
azą uwsgę i opiekę (ihren Interessen mwine 
wżcmate Anfnerasamzeit und Fürsorge Znza- 
wende: ). Trwajcis nadal silnia 1 statesznie w 
wierności i przywiązania do Mojego Doma i do 
państwa, od którego rozkwitu i wasze dobro za- 
wiwło (von dessen B.litha auch 1hr Wohl bedingt 
jst). Oby także wszyscy ci, którzy powołani są 
mieć pieczę o dobro ladnośc, w zgodliwem, 
wspólnem działania i bezinteresowi6j trosce dla 
krajn nie ustawali, a możecie być zawsze pe- 
wni Mojej szczególnej życzliwości. Raz jeszuże 
dziękują Wam i całe ludności xa to przyjącie 
równie uroczyste jak serdeczne. , 

Ocszak ruszył ku miasta przez ulieć Lo- 
bicz i Basztową do bramy Florjańskiej. © 

Pochód do miasta był oślniewający Świetno- 
ścią i malowniczoścć ą. Orszak rozpoczął powóz 
prezydenta Zyblikiewicza w cztery konie ze 
służtą w ślicznych narodowych kostiumach. Ce- 
sarz w parokonnym ekwipażn, poprzedzony 
przez prezydenta, odbył wjazd wśród nienstają 
cych grzmiących okrzyków, pełnych najserde- 
czniejszego nniesienia. U bramy Florjańskiej pre- 
zydent wręczył cesarzowi klucze miasta i wy- 
głosił następującą przemowę: ad 

„Reprezentacja miasta Krakowa czuje Się 
nader szczęśliwą, iż Waszą ces. i król. Apost. 
Mość w murach swoich powitać moża. 

W starożytnej bramie dawnej stolicy Pia- 
stów i Jagiellonów racz Najj. Panie przyjąć kla 
cze miasta, ten symbol zwycigztwa i zwycię- 
żonych. = 

Podbiłeś nasze serca Najj. Panie wspania 
łomyślaością Swoją dla naszej narodowości. 

Pod Twojem sprawiedliwem berłam wolno 
nam bzć i pozostać Polakami. 

Drogie zabytki naszej przeszłości i nasze 
prawa narodowe doznają Twej salchetnej o- 
pieki a miasto nasze przez inatytacje narodowe, 
Twoją troskliwością tworzone i pielęguowane 
staje ię na nowo ogniskiem duchowego życia 
narodu naszego. 

„Nasza wdzię?zność niema granic; przyno- 
simy Ci ją Najj. Pame na wstępie do miasta na 
powitanie, a zarazem racz przyjąć zapewnienie 
naszej niewzruszonej wierncśa i przywiązania 
do tronn, Najdontojpiei a] csoby i rodziny W. 
6. i kr. apost. Mości. Niech żyje Najj. Paul“ 

Cesarz Odpowiedział na tę przemowę pt 
niem:6cku: Cieszę się, ża wstępejąc do kraju. 
najpierw przybywam do star-żytacgo Krakowa, 
który tyla nastręcza wspomnień historycznych. 
Przekonany jestem o wieruości ludności tege 
miasta, które chociaż jest jadnym z młodszych 
członków monarchii pod względem wierność 
najdawniejszym prowia: jom wy: ówna. Przyjmeęie, 
więc życzenie powodzenia dłą waszego miasta. 
Następnie wsiadł cesarz do powozn i wjechał 
do miasta, witany wszędzie okrzykami entuzja- 
stycznemi ludncści. Przed „Baranami* powitało 
cesarza dnchowieństwo z biskupami Dunajew- 
skim i Pakalskim na czele, tudzież reprezen- 
tanci władz. i 

Od bramy Florjańskiej orszak posuwał się 
dalej przez ulicę Florjańską, wschodnią stroną 
ryskn, około kościoła M irjackiego, ‘koscioła św. 
Wojciecha, dalej stroną południową rynku do 
pałacn pod Baranami. 

Wadłaż ulie, któremi wjeż”żsł do miast 
cesa' z, ustawione były stowarzyszenia, korpo- 
racje, bractwa, młodzież szkolaa, dziatwa ochri- 
nek, a mianowicie w następującej kole : straż. 
ogniowe, dziatwa ochronek, cechy rętolzi:eln:- 
cze, starcy i sieroty z zakładów dobrcczynnyeb, 
bractwa koś.ielne, duchowieństwy świeckie ' 
zakonna, seminarja nau zycielskie, gimna»ja, 
instytut przemysłowy, sskoła sztuk piexny'h 
zakłady wychowawcze żeńskie, zbór owang: lick 
i izrarlicki, towarzystwa muzyczne, te hsiczue, 
tatrzańskie, lekarskie, zakłady przemysłowe 
rolnicze, uniwersytet, Akademia umiejętności, 


Skiewsku, że w szkołach, a nawet i na ulicy 
uczniów zmuszają aby tym językiem mówili, że 
ulice mają napisy moskiewskie i zwą się: Hra- 
biego Berga — Hrabiego Kotzebuego — Leo- 
poldyny (imię żony Berga) itd. — lecz udajmy 
się na prowincję, a tam dopiero zobaczymy, co 
to pp. gubernatorowie wyrabiają, aby moskwi- 
cyzm szerzyć. 


W Piotrkowie n. p. p. Kochanow burzyć ka- 
e stare zamczysko, ulice przezywa: Suoleń- 
skaja, Talskaja, Aleksandrowskaja, Nignonowo- 
grodzkaja itd. słowem ze starego Piotrkowa try- 
bunalskiego robi jakiś gród moskiewski: Petro- 
kow a rzekę Wertę usilnie stera sią przerobić 
na Karamł. Są to jednak drobnostki wobea in- 
nych sprawek, których nie spisałby człowiek i 
na wołowej skórze, Na Litwie dzieje sią natu- 
ralaie tysiąckroć gorzej. Jak wiadomo w całej 
Koronie i Litwie po r. 1863 najsarowiej zabro- 
niono stawiać na rozdrożach, polach itp. krzyże 
ab też fizary świętych. W Królestwie wolno 
jeszcze stare krzyże i figury restaurować, a na 
postawienie nowych, chociaż x trudnością wiel- 
4 od czasu do czasu dają pozwolenie, na Li- 
twie bezwarnnkowo nawet naprawek ġa- 
dnych robić nie można, i tam czuwają nad tem 
x całą energią nietylko żandarmi, naczelnicy i 
gubernatorowie, ale i tacy ladzie jak admini- 
strator dyecezji p. Żyliński i jego adherenci. 
W tych czasach właśnie w jednym z powiatów 
na Litwie, włościanie miejscowi ukradkiem po- 
wznosili w różnych miejscowościach kilkanaście 
krzyżów, których nie zdążyli poczernić i nadać im 
pozoru starości. Nacz laik powiata dowiedział się 
o tem, 3 więc rasza NA wyprawę i niewiele 
myśląc wszystkie krzyża stare czy nowe będą- 
ce w powiecie, kazał przez swoich siepaczy po- 
ścinać, 8 proboszczów miejscowych parsfij przed- 
stawić do kar! Biedacy! Popłacili „sztroły,” 8 
od zacnego administratora otrzymali surową ad- 
monicję | 

„,W Wilnie p, Zyliński, administrator dye- 
cezji, rządzi też jak gęś szara, zdziera srebrne 
wota ze ścian kaplicy Ostrobramskiej 1 takowe 


w po 
bliżu pałacu pou Daranams: naam=u -a~ - By 
wieżą ratuszową kompania honorowa. 8 © 
niej naprzeciw rezydencji monarszej jeneralicia 
i korpus cficerski. Od roga ulicy św. Anny 
tala cesarza kapitała katedralna, a w samej 
bramie pałacu czekali na jego pre Teie ksiąds 
biskup krakowski Dunajewski, tajni radcy i 
szambelanowie. 


= 


O pół do 11 przyjmował cesarz hr. Albe- 
dyńskiego x depntacją pałka moskiewskiego 
swego imienia, O 11 nastąpiło przedstawienie 
władz i korporacyj. ~ l 

Prezes deputacji szłaenty Paweł Popiel 
przemówił jak następuje | 

„Najjaśniejszy Panie! Szlachta Twojego kró: 
lestwa Galicii, przybywa złożyć u stóp Waszej 
ces. i król. Mości wyznanie miłości, wdzięczno” 
ści i czci na głębszej. - 

Twoją sprawiedliwość, mądrość, szlacheńćm 
zaufanie i niezliczone dobrodziejstwa sprawiły: 
żə możemy i chcemy stać się podpora twojego 
tronu i spełecznego porządku. 

Oby Bóz tysiąckrotnie błogosławieństwem 
swem odpłacił to Waszej ces. Mości i Jego naj- 
dostojaiejszemu domowi! 

Widzisz ta przed sobą Najj, Panie rody, 
które od wieków nosiły losy Ojczyzny. Poleca- 
jąc ojeowskiemu swemn sercu przyszłość kraju, 
który tyle Waszej ces. i kr. Mości zawdzięcza, 
staropolskim zwyczajem wołamy: Niech żyje 
Najjsśnisjszy Pan!" 

Na przemowę Pawła Popiela odpowiedział 
cesarz: 

` „Cieszy mnie to, że widzę przed sobą re- 
prezentantów galicyjskiej szlachty i przyjmaję 
z serdecznem zadowoleniem zapewnienia wier- 
ności i przywiązania do mojej osoby i mojego 
domu, Jsstem mocno przekonany, że szlachta 
tgo kraju wierna awym rycerskim tradycjom i 
pomna ciężkich , ale pięknych obowiązków swe” 
go stanu, najlepszych swych sił nżyja dla dobra: 
zraju i dla powodzenia monarchii.“ 


Cesarz zwiedzał Wawel a po poładnin od- 
był wycieczkę do Łobzowa. W powrocie towa- 
czyszyło mu konno przeszło 600 Krakowiaków 
w ślicznych strojach na dzielnych koniach. Oto 
czywszy powóz cesarski Krakowiacy odprowa” 
dnli go aż do miasta w szyku wybornym. Był 
to widok nadzwyezaj ciekawy; sprowadził mnó- 
stwo widzów na Błonia. Cesarz z wielką przy- 
jemnością spogląłał na tę narodową AA 
<tórej dzielna postawa i dziarskie konne obroty 
podobały mu się bardzo. Cesarz zapytał przy” 
wódzeę tej banderji: „Ilu jest razem jeżdzców?* 
Na co tenże odpowiedział: „Jest nas górą 600, 
ale ha jedno twoje skinienie, Nsjj. Panie, będzie 
nas 100 000! 

Iluminacja wypadła świetnie. Całe miasto 
aż w najdalsze uliczki i przedmieścia gorzało 
w rzęsistem oświetleniu. Rynek pr wiał 
widok prawdziwie czarujący. Szkoda, śe x po- 
woda niespodziewanych przeszkód sama wieże 
Marjacka nis.m.gła być oświetlona. Mnóstwo 
transparentów, cyfr i napisów. Casńrz prze” 
„eżdżał przez ulice, witany przez ludność z nie” 
wypowiedzianym zapałem. Za powozem cessr" 
skim jechała banderja Krakowiaków. 
wiekawym i malowniczym momentem illuminacji 
ył pochód gwarków i górników w liczbie około 
3:0 w galowych mandurach z lampkami i po- 
kointiami, którzy przed pałacem odbyli rozma”. 
te ewolucje. Niektóre domy na głównych ali- 
ca m TE byty osi z My paR 
pyskem i efsktem, Banx kredytowy go my 
HA Świetle, Sieongicp PE Pot pa 
oblane corax to tnnel . zaś dh światłam, tonęży 
w powodzi blaska. Na rynku całym panowała 
niemal jasność dais. Wszystkie place i alies, 
przepełnione pnblicznością, porządek wzorow, > 
Cesarz wszędzie za 
tany z serdecznem uni 

Na obiad dzisiejszy zaproszóni są: Hr. Wio- 
dzimierz Dzieduszycki, dr. Grocholski, hr. Sie” 
mięński, br. Michał Załęski, hr. Roman Poto- 
ex”, R”. Justyn Koziebrodzki, Stanisław hr. Mi- 
hałewski, ks, Władysław Ozartoryakh 
tet Czartoryski, Józf br. Wodzicki, Tomast 
H :rodyski, Franeiss-k Paszkowski Leon Chrza* 
nowski, Stanisław K śm:an, hr. Miecz. Rəy, Jan 
kr. Stadnicki: Jan hr. Tarnowski x Cho ę 
«s. biskup Stupnieki, kr. Władysław Badeni, 
tr. Franciszek Smolka, dr. Ferdynand Weig=l, 
Alf ed Milieski, prezydent wyższego sądu kra- 
jowego Dargan, e. k. radca dworu Loebi, hr. 
Kazimierz Badeni, dr. Józef Szujski, Jan Ma- 
t-jko, prezydent Izby handlowej Baranowski, 
Józef Mąciński, kr. Biefsn Zamojski, Zenon Bło- 
aacki, Władysław Bzowski, Stanisław Kotarski, 
dr. Rydzowski, Konstanty Hoszowski. l 


sobie przywłaszcza, regularnie dwa razy na ty- 
dzień „zabiera z tejż: kaplicy (pod ścisłym zą- 
chankiem) ofiary pieniężna składane na msze 
święte i przywłaszcza sobie, zabiera do mie- 
ezżkania swego w darze do Matki Boskiej z Bra- 
kselli przysłane dywany i niemi swe salony u- 
biera, słowem administruje po moakiewaka, w 
skutek czego tuż za bramą waniósł olbrzymią 
naże RU w której mieszka jawnie i publicznie 
ze uwą Kochauką i dwiema córkami! Kaplica - 
Św. Kazimierza, będąca przy katedrze, tak ze- 
wiątrz jak i wewnątrz pokrytą jest płytami 
marmura czerwonego. Otóż ponieważ marmar 
zewnątrz będący ulegając zniszczenia, w skutek 
działania ostrego klimatu, musiał być rokrocznie 
nacierany oliwą, a to pociągnie xa sohą Koszt 
kilkudziesięciu rubli, które wolał p. Żyliński 
schować do kieszeni, przeto zewnętrzue ściary ' 
marmurowe kaplicy św. Kazimierza otynkowa- 
no i zabielono f | . 
pri piwystowiona „przeka „serca gdy 
pomyślimy nad tem wszystkiem, gdy patrzymy 
się na to, co dachowieństwó wileńskie Wraz ze 
swoim naczelsikiem wyprawia! Obdzieranie ko- 
ściołów z pamiątek jest tu między temi wyrtut- 
kami na porządku dziennym. Proboszcz Św. Jana 
zdziera x kościoła miedź i kryje go dachówką, 
a równocześnie bnudaje sobie fka pro- 
boszez św. Anny, orła polskiego, będącego nad 
wrotami kośńsioła , przerabia na moskiewskiego 
dwugłowego, 8 pogoń na św. Jerzego! Słowem 
to co Moskala, nawet Marawiew zrobić mie 
śmieli, oni podchlabiając i liżąc się rządowi « 
całą bezczelnością robią! Jnż chcieli wprowa- 
dzić nawet kazania £ moskiewska, lecz zamiar 
ten nie udał się, lud sprzeciwił się temu. Bie- 


dna Litwa! Ta święta ziemia zlana krwią tylu 
męczenników, nietylko że upada pod uciskiem 
wroga, lecz nadto jeszcze pognębioną jest przez 
tych, którzy winni ją krzepić i do znoszenia u- 
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miejstoga 1 zamiejscowa. 


Dnia 3, wrzełnia. 


Komitet centralny zezwolił na wybndowa- 
nie trybuny p. Popowiczowi koło kamienicy jo- 
go obok dworca kolei żelaznej, 1 p. Riedlowi na 
Gródeckiem obok browaru Penziasa, i na ulicy 
Zygmuntowskiej obok nareżnej kamienicy ks. 
Ponińskiej. 


rozmawiali o Litwie a na nwagę korespondenta, że, 


hrabia zasłażył sobie na wdzięczność Litwy z po- 
woda sprawiedliwego raportu o stanie kraju, rzekł: 
„Mój zekres działania jest mały, ale i małemi środ: 
kami można wiele zdziałać. Podczas pobytu na 


Litwie, uważałem jako moje zadanie poznać kraj (zdobywał się na energiczne wystąpienie, kiedy syn 


i Indzi, a po wejścin w stosunki z ludnością, mo- 


głem być dopiero pożytecznym krajowi. Podezaa o- 
statniej wojny z-alazłem poparcie ze strony kleru | 


katolickiego, Jest to kraj dobry i ma ludność z 
sercem poczeiwem'. Korespondent mówił 


potem o, 


Sokonał pj n l mloda para pewnego poranka 
„sprowadziła się do chaty Staneków. Teraz dopiero: średnio ciężki 7 l 

| powstało istne piekło w domu. Matka rabiatka | o SE SEEM odl eres 
| doknczała wszystkim do żywego, a szczególnie mło- 
dej synowej zatrnwała życie. Ojciec tylko wtedy 


ciężkie 
bagony 52 do 54 zł. za 100 kilo żywej wagi. 
J. Krzysstofowicz, W. Amirowics, K. Sckeła. 


„Telegramy Gazety Narodowej." 


Kraków d. 2. września. Dzisiaj o godz. 
10. przyjmował cesarz deputację sejmową, 


był w domu. Wtedy razem walczyli przeciw mat- 
ce, i bili ją dopóty, póki nie zamilkła, Sceny ta- 
kie powtarzały się nienstannie, aż wreszcie syn 
zdecydował się opuś:ić dom rodzicielski, by młodą 
żonę uwolnić od brutalnej matki. 


Płacono galicyjskie 87 do 40 i 44 do 45 sł.,jDO CZERNIOWIEC: o godz.% min. 30 rano, pódłąg po- 


spieszny, o godz. 13 min. 10 rano, mięszany, 
o godz. 1l min. 10 w nocy pociąg mięszany. 
DO STANISŁAWOWA: na Stryj: e gods 6 min, 57 rano 
PRZYCHODZĄ DO LWOWA: 


Z PODWOŁOCZYSK: na dworzec w Podramóśu : o godz 


3 min. 13 rano pociąg m y. 


ięszany. 
Z PODWOŁOCZYSK: na dworsec główny, lwowski o go- 


dzinie 10 min, 60 wieczór, pociąg pospieszny, o godz. 
min. 50 rano, pociąg mięszany; o godz 4 min. 12 


po południu pociąg mięszany. 


Z KRAKOWA: o godz. 5 min. 40 rano pociąg pospieszny 


e godz. 8 min. 27 wieczór, pociąg osobowy 0 gods. 


OCOCOCOO© w 


Najnowsza powieść 


J uljusza Verne 
Spadek 
500.000.000 


opuściła prasę nakładem 


Księgarni Polskiej 
we Lwowie. 
Cena 1 zł. 50 ct. 


873 1—3 
Q©©©G©© 


Prawnik ukończony 
bez posadyposzukuje lekcyj na wsi, lubjf UB złotniczym Wgo Badowskiego w 


. września b. r. Zgłosze- g Bynku. 
POP EEEE „Gazety Nazodowojć 
p- e 


w mieś ie 


Ważne dla rodziców! 


Jeden z profesorów gimnazjał- 
nych we Lwowie przyjałby chętnie 
na pomieszkanie z wixtem i kore- 
pytyeją jedmego lnb dwóch 
ucami. Bliższą wiadomość udziela 
Administr. „Gazety Narodowej." 


moża być nmieszozonych 


2 lub 3 uczniów 


azkól wyższych. 


Blisza wiado ość w k»ięgarni 
fieyfnrtha i Cznaikowskiego lub 
Gubrynowicza & Schmidta we 


Lwowi>, 8601 10 


Dla rodziców! 


„_ Przy ul Qrminńskiej liczba 
80. ILI. pietre przyj nuje wę ua mi 


U p. Rudolfa Schwarca 


Wrodzony talent 


Ubogi uczeń szkół reulnych  uskuteczni 
portrety farbami olejmie poba: 


|„Gusety. Narodowej.“ 3226 8—3 


Słudenci i panienki 


uczęszczający do seininarjów lub do 
szkół publbeznych mogą mieć umie- 
szczenie z całkowitem zaopatrzeniem 
i pod dozorem rouzicielskin u bar- 
dzo przyzwoitej famiij zomieszkałej 
w Śródmieściu pod warunkami przy- 
stępnemi. Bliższa wiadomość w ban- 


szyńskiej w rynku Nr. 28 na dole. 
8231 1—3 


inowy, do zaprzegu na 1 lub 2 konie, 


Do wydzierżawienia 


(ważne osobliwi» dia ogrodników.) 


m. Lwowa. 179 1—? 
DOM parterowy 
oraz z kilka morgami ogrodu i igk. 


Bliższej wiadomości zasięgnąć można 
w Biurze wywiadowczem p. Polińskiego, 


yndenowę 3: A 
Maszynista |, 


uadolniony, poszukuje posady do młyna 


Banuniu pd dozór rodzicielski pud bar |parowego, turtaka lub innej fábryki, 


dno pravstępnemi wamnx-mi Inb 8 


stu irotów, na łą lanie z wikteu luh haz|— 


wikru, a astugai pra‘ ian, Wisdom dép d 
lre „ uina Ormiańsku l. m6 
IIL piętro. 


0S0BA 


s bardze ;jorządnego domu życzy sobir 
jecną lnb więcej paniem. K na stancji 
przyjąć, gdzie m gą byc udaielana nanki 
do szkół wyższych. 3257 1-8 
B!iża 3 wiat: mcóć nfzisli reBraurator. 
p. IAN! E8 przy ulicy Halickie. Nr. 9. 


Fortepian 


Zoktawowy w dobrym stani» jest Zz po- 
wodn wyj sdn tanio do sprzedania ul. 
Teatralia l. 7. na L pięt:ze. 02651 8 


Stare na nowe wszelkie "aar. 7% 0% 777 


109 przesłanych ładunków prółnych Sta: | gaz 


rych przerab am ua avwe! Dpróźnj l zł 
100 ostre ¿d 6 zł do 8 zł. du letuśszówek| 
łancaa:rówek, rewotw.rów od 2 :ł do 6 
zł. odgyłka poczto+a na młejscę moim 
kosztem, Adres: Zaterm! Chorostaów| 
poczta. 


Nauczycielki 


dla początkujących dzieci poszukuje się 
na wieś Warnnek łagodue usposobienie, 
dobre wychowanie i skromne wymaga- 
niu. Zgłomaenie z ofərtą pod ndr. A. G. 
poczta Lisko, 8266 1—2 


AMPY 


w każdej ilości napeiniane dostać można. 


jakoteż obstalnnki przyjmuje przy nli 
ykstuakiej pod nr. 37 ada8 3—0 


Fabryka Sidorowicza. 


Akuszerka 


egzaminowana, biegła w swym zawodzie 
ofiaruje swe usługi w każdym względzie 
tak nozes zając do domów, jakoteż przyj- 
mnjąc do siebie położnice, > sj za naj | 
ścislejsze zachowanie tajemnicy. 

Mieszka placu Strzeleekim:; 
1. 8. na I. piętrze we Lwowie. | 


Na przyjazd Najjaś. Pana 


można wynająć 


pomieszkanie frontowe 
a widokiem na plac halieki. 
Bliżmie szczegóły udsieli z grzeczności 
Magazyn p. A. Stetfa Synów 
ną rogu ulicy Jagiellońskiej. 


KARABELA 


Bliżssa wiadomość udzieli p: J. W. 
w Druk»rnf „Gazety Narodowaj4, 


Suhbjekt 


posiadający wieloletnią praktykę grento- 5 


wną w handlu korzennym, a Stczególułe 
jako kiper wim, poszakuje umieszcze- 
nia natychmiast. Łaskawe oferty pod a 
dresem Z. K. 100 przyjmuje Administr. 
„©azety Narodowej." 8230 


—— 


Mealność 


rzy ulicy Grodeckiej położona, obok tram- 

maju z dobrze abudowsnomi budynkami, 
po części od podatku wolnemi, jest z wol- 
nej ręki do sprzedania i zaraz 2 lOprocen 
towym zyskiem na dłużs'y czas z potrą: 
Qeniem czynszu za tą wyć skła! a góry od 
cony kupna, odnaj y - 

' Realaość a na dwie ozęści po: 
dzialuą R nadto kwslifkuje sią dla kaide 
go iateresu lub przeńaiębiorstwa. Blidsza 
w ot Administracji „Gas. Narod. 

28 8 


— 


a TICO 


niejsry środek 
7 m lwsi Ra pod zie 


t 
Kaliksta Krzyżanowskiego. 


Wta35.3 o. spomod sm 
Zamówienia A po Sako te--xnu 
sią odwrotną pocztą B75 18 z 


|| mosz ` 


Adrna: L. 28 na Rurach we Lwowie, 


Potrzebujemy większej 
ilosci 3 


Czarnej Malwy 


[flores malvag arboresej i sporyszu [ueGele 


curnutum] i upreszamy o próbki i ceny. czenie, że dzierżawcy wind me ua pojanja 
s4 warunki li i i owym WANe£O aaju a nastąpi dopiero 
Pezoldt & Süss, * i licytacji i takowym wa 


we wiedniu, I. Schvttensteig 4. 


Na zbiżające się przybycie 
Najj . niejszego Pana 


LAMPIO*Y papierowe 
na uruczystości i h wtyny ogrodowe, 
pe erg 


Eduard Boschan, 
Wiedeń, 
Bauermmarkt Jasuwiry sttetracsa 6. 
Sortymenty na próbę w 15 rosmaitych 
204 2 3 
czas 


Zawdzięczam jedynie pań- 
skiemu Hoffa ekstraktowi 
słodowemu 

moje wyzdrowienie WG 


Słowa wyrzaczone nuzirowionego. 


Cierpienia 
płucowe i żołądkowe 


Cierpiąc na płuca leżałem w szpi- 
talu. Po wyjściu ze szpitaia pozostało 
mi kłucie w płucach i pewna czałość 
w krtani. Chcąc się uwolnić zupełnie 
od cierpień używałem pańskiego ets- 
traktu słodowego Hoffa, który mi po- 
lecono jako najdoskonajazg środek le 
czniczy, 8 po krótkiem używaniu tego 
lekarstwa wysdrowiałem zupełnie. Ka- 
szel nieodłączny od cierpień piersiowych 
ustał zupełnie i obecnie czują się wzmos 
cniony na siłach. 

rlin 24. maja 1880. 
P. Waldow, 
FranzSsische Str. 33 b. bei der L Ma- 
trosan-Division II. Abtheilnng, Kiel. 
2780 2 4 


Do c. k. liweranta wszystkich dwo- 
rów 6urup'iskich Wgo 


JANA HOFFA 


o. k. radcy, właściciela złotego krzyła 
zasługi z koroną, właściciela wyższych. 
orderów pruskich i niemieckich. 
Wiedeń. fabryka: Grabenhoff 2. 
Skład fnbryczsy, Miasio, Graben, 
Briinnorstrasze | 8. 

We Lwowie do nabycia w aptece 
"Zyg. Ruckera; w handlu K. Balabana, 
E. W. Królikowskiego, W Marszatkie 
wicza; w Jarosławiu w spt. Wiktora 
Roma, w Tarnopola w apt. F. Jamro- 

ewicza; w apt. dr. A Bachelta; w 
Drohobyczu apt. Lud. Dobrzyniecki:go ; 
Teofil Jabłoński; w Snoatin k. Böhm; x 
„ołomyj u 8. L. Henich; w Nowym 
sącza u K. Jaknbowskiego i apt, 
ilipok, «w  Przemyśln Kozlowski., w 
ai% J. L. Tomaszewski apt. i we 
wszystkich ant"kach w Galicji 


"Wysyłki 


A 
' 
| 
| 


winogron. 


6 kilo burgunizkich winogron złr. 2.50 
„ najlepszych kuracynych  „ 8.— 

Porto i opakowanie franco. 
Wysyła za uprzedniema uadesta- 
niem należytości 


A. Klein, 
8192 8—8 Vöslau, pod Wieduiem. 


Na uroczyste przyjęcie Jego Mo- § 
ści ov»gurza b 
Franciszka Józefa 


polecam po mader zniżonych 
eemach pyszne (20koloro1e) por 
trety oleodrukowe 
Jego ea cesarsa i cesarsowej 
RZ Z © : i rama 
Nar; 2:9 ogapakjoni szerokiem 
wa Gentm. (włelk.) po 8 zł. 50 ot. 
lto n a v 4 zł. BU ct. 
Najnowsse portrety oleodruzowe 
uastępcy tronu arcyksięcia Rudolfa i 
Bt-fanii, pyszują wykonane wraz z 
rl g. szeroklemi ramami słoconemi 
W/o cent. wielk. Bztaka po © zł. 
Sławny p rtret polskiej hrabi. 
ny Potockie g pensj pierwszo 
rzędnej piękności) S/y centm w ra 
mach złoconych po 4 zł. w isarnych 
ramach imitacja bebaun po % zł, Wy 
sylka ra gotówkę lub raliczeniem. 
LI.snych zawówi ń uczekuje 
J. Augenfeld, 


Kuathanulung, we Wiedniu, Rlemer- 
w784 gasso 13. 6-6 


dzo nizki.j cenie. Bliższą wixdomość u- 
‚dzieli Antoni Mańko waski, w drukarni 


Francuzów rodowi- 
tych, posznkoje umiesz- 
czenia w kraju lub zagranicą. Posiadają 
rekomendacje od obywateli, u których po 
kilka lat pozostawali. Informacja bliższe 
udzielą Buro wywiadoweze p. Witu- 


Do przedania 


Powozik pņpótkryty prawie całkiem 


hendlojacy ogród warzywno © £a- 
downiczy v 10 mergach z cr-plarnią, 
oknami inspektowemi tudzież z fnsenta- 
rzem i domkiem na jednem kir dAmieść 


w obrębie miusta o 4 pokojzch, zo Bbajnią 


|| PF Ksiąski szkolne DALE P AMIATKOWE SERJ. ukna burkowego 


(Obermiiller) posiadający wszechstronn 


kańskich Inb parowych, mogący się wy- 
kazać nmsichlubniejszemi śówiadoctwańi, 
jposznkuje posady. Wiadomość nl, Cmen- 
tarna l. 28. Ign. Chruszezewski, 
3267 1—2 


L. 251/880. 


Ogloszenie. 


Administracja Fandacji Stan 


Smorz 


ub w Zarządzie dóbr w Smorzu.jdeńskiego, wzrosta średniego, branótki,: 
Jako cenę wywołania posta- stwem, zechcą mi nadłask=wi j donieść. 


nawia się r"czny czynsz 
2.400 ztr. w. a. 
Oferty należycia opieczętowane 
i zawierające wadjum (zadatek) 
złr. w. a. wniesione być 


zls s 8 mają do centralnej Administracji 


fundacji hr. Skarbka we Lwo- 
wie najdslej do 15. września 
80, i zawierać mają oświsd- 


zupełnie się poddaje. 32512 2° 
We Lwowie, 28. sierpnia 1880 


Prima amerykańskie 


kołki drewniane 


dostarczam w worka :h po 26 kilo za 100 
kilgr. 20 zł. z Pragi franco worki. 


Wszelkie artykuły 
potrzebne dla szewców 


hurtownie po cenach fabrycznych. 


wyleczone. Sigmund Reach 


Praga Wengelsplate Nr. 15. 
2820 1—10 


w Ksiegarni Polskiej 


i Pewien baadiara drzewem życzy s0- °% Ces. król. nadworny maszynista s 
{rutynę do prowadzenia młynów któ bie nabyć za gotówkę las lub większą 2 R. GEBURTH, 


— rodek pewny 


hr. Skarbka, wydzierżawia tar- 
taki z młynem i grantami w 
u z pastwiskiem w lasach| {olei ricini.) 

bukowych i z dodatkiem 1.000 Odbiorcom większej ilości BS 
świrków od 38 ctm. grubas e a M 
na lat 6, od 1. listopada 1880, ©DEZ, WW 


do aż i i | 14 T M 
do 31. października 1886 podj Uproszam wszystkich P. T., ktćrzyby ji i 
(Warunkami, które przejrzeć mó- jakąkolwiek wiadomość mieć magli o smien a 


żna w centralnej Administracji 1È pobycie Augnstyny Huniak, z domu 


z powodu pobyta Naij śniej. Pana w Galicji polecamy w wielkim wyborz» 
Medale sa z Lerbem Galicji po jednej i z popiersiem N. P. po drugiej stronie 
Nztuka po 20, 30 1 40 ct. 


Henryk Müller, Marcin Müller, 
róg ul. Halickiej Nr. 6. róg ul. Halickiej Nr. 14. 


A. SGAGRYGYTRWTK SOGI: GAGA RAA 


i kołder 


nadszedł do składu Fabryki Sławuckiej 


u Henryka Schwarza 
22 w Krakowie. 1 


| 


po przeie im, pone 4 właściciel fabryki c. k. uprzywi!. 2F85I 1—7 
toyu do wycięcia (100—1:0 letnim.) i = yaara ar 
Adresy pod J. Q. B115 do Rud. if Mosse, = PI ECO w = 
jBerlin S. W. 2824 8 Red . a F ——— a 
RW" Ser do napełniania i regulowania, 


we Wiedniu, VII. £ 
[N poleca nwole anid ATAS se 71. 


Dokinewo wyryskanie materjnia de opalani s 

plo, trwałe palenie, nadzwyczaj proste i wygedne ołomudecnie Gig. 
, Te piece doprowadzono w skutok nowuj matody fabry: heyi- 
nej do najwyiszej oskonałości. Pi P 4 
Qlerowane, kamoliowane i emajlowana pieca, pi = 
klewancmi profilami największej olegzncji po taziok Gg = | 


i m „Patentowane wkladki 
e suwedzkich pieców [elinianych] urzadzają nię bez trudu. aie rog- 
biorajac piuca, w SE bie ER Io Wiudeń Wika a 
kowo na Prewinoją z opakowaniem 8 zł. sztuka. 

Łystkie piece s9 po eryginalnyck ach w nast cych 
składach wo Wiedniu do a SR aż. PA 
pan NICOLAUS MUNDT, I. RAUFRNMARKT Nr 11. 
pan WOLFF ct CO., I. OPEKAGASSE 6. 
an RICHARU MAUCH, I. kOLOWRATAING Nr, 12. 

ZE <kreślen:2 w ilustrowanych cennikach. 


h + prowincji zalstwiają się rychło ra zaliczeniem. 
DARRA AENA ED 


przeciw tasiemcowi, cier- 
pieniom płuc, skrofułomi* 


i zatwardzeniu 


Apteka pod „Aniołem Stróżem" 
na Zfelonem wa Lwewie polca wła- 
| enego wvrobu wybornej jakości | 
1. Kapsułki elastyczne przeciw tasiemcowi. 
2. Kapsułki elastyczne tranu rybiego. 

3. Kapsułki elast. olejku rącznikowego 


i zagcanicznych. 
Gwarancja na lab 10. 
Qiny sprzedaży i zamiany instrumentów 
najumiarkowańsze. 
Tamże najbogatsza wypożyczalnia. 
8092 3—7 


EWY OCE ITA 


mię znaczny rabat. 


2-2 
| 


pł re” 4 


Hans Sachs 


we Wiedniu. 

| I. Miehte-steg Nr 1 
'| najelugnmisza i naitoń 
see OBUWIE włosee å 
go wyrobu w maimieh 
[seym i mnjabfitszym £ 
HA wuborze. 


Zirity, rodew tm Berafinicc, pow. Hora-| 


REA 
$ 
A 
8 i i 
8 a 3 
Do głównego składu dł 

ortepianów, Pianin, harmonii i ergaów © 

g 


Ludwika Marka 
| Wody mineralne naturalne, 


we Lwowie ul. Teatralna l. 10. 
| Administracja; w Earyla, 28, boul. Hontmariro, 


trudniycej się praniam beliin? i kukar- 


8227 9—4 Józef Hunjak, 


w Poherylcach, p. Podhajczyki, | 


Nr. 618. | 


Konkurs. 


Przy Łasie oszrzedności wi 
zosz«wie jest do obsadzenia po 
vada adjonkta dla czynności ra- 
hunkowsch i kasowych z roczną 
płacą 50 zł. Stabilizacja miano- 


nadeszły nowe transporta fortepianów 
t piamim osobiście przez właściciela wy- 
branych, z najlepszych fabryk wiedeńskich 
|Grande-Grille. Choroby lymfatyczne 
organów trawienia, zatory, wątroby i śle. 
dziony. kamienia eko. 


ZAJE a: Se BEZ ||Hopłial. Choroby organów trawienia, o- 
Dla pań: | ciężałość żołądka, M ans trawienie, 
Para artyfletów akórkonych o muenych podeszwach 3 zł., para aztylletów shor: brak apetytu, boleń Łołądka 


kowych na p dwółnych pa eazwach, koikowane 3 sł. 60 ct. para stłyfletów z rękawie Alij hers 

| owej nkdrki, na mocny gndesrwdch A rt. ‘bo et., para ATE Kudleder-Ralmnoh . if (Celestins, Choroby u peo R, 

i| en od 6 gł. wyżej Wazeikia gatunki obawia domowego sLórzanogo. z muterji % oban ZWIFA W MOCEU, pog , ouzrzycy (diaba 
tin) wydzielania białka w moczy, 


|| AMI iuh her tych od 1 sł, do Ź zł. 50 et., Buciki do spacera i chodu dv wiazania lasty- 
|| kuwa I akórkawe od3 do 4 zł, Hauterive. Choroby krzyża, pęcherza 
xwiru w moczu, dna, cukrzycy i białka w 

mocen. 

Żądać należy, aby naawisko śwó- 

| la enajdowało się na kapslach. 
Dostać można we Lwowie w aptece p. 

Piotra Mikolasch i E. Mendrocho la 

lp, Goldbaum. 2026 8 32 


veia 
z ilaatrowanega cennika. 


Din mękezyn: 

| Prra s-lyflatów pkorkawych eia i nA w dwólgch pedeazwach 4 zt. 60 ot,, | 

i para eletęcych agiyil tów =kórkow=ch na qpodweśnych poderzwne*. nejrepaze 5 at, para 

j| glólęnyet sstyfietów formy Hemat A sł. GOrt., para wrżyf etów Ka'br"Kld, najlepora $ sł, 
b Waza'hie gą'unki azłyfietów dia dzieci, dewemcząt I chłopców iadnień 

a EióW z cnolewami ro zdumiewajzco tanich eenrach. Złecenia z prowiucji ziła- 

winja nie rychło, Coby się niepedobała hędzie wymienione, Dustwowane cenniki wrar || 

p Pwereniem do wzięci» miary gratia i franco 


Skład obuwia „Hans Sachs,“ Wiem, I. Lichtensteg Nr. 1 | 


(Wchód ed Rethenthurmatrasse i Hokhenmarkt ) 


6 miesiącach zadowalniającei 
służ: y, na frraz więc ta posadaj 
tylko prowizorycznie udzieloną 
będzie. 

Stabilizowany na tej posadzie 
urzędn k otrzyma tytułem rocznej 


MOLLA proszki seidlickie, 
Jedynie prawdziwe, 


Jezeli na każdem pudełku znajduje się na etykiecie 
creat i moja kilkakrotni* «dbita firma. 
Od t lut zawszo z naj epszym skatkiam uły- 
Á wawa na wszelkiego rodzaju choroby żołądka 
i yrzodiw zwichałętema trawienia (brsk 
apetytu, szatwer lzeuie i t. n) praeciw Kkomge- 
at'em krwi l ujerpicniom homorgldal 
Rym. Szezagólnie Salec)na opoborm, zatrndnionym 
przy zajęci; ciodzącem. 


W.łizywa vyny bjlą sąlował: ścigane, 

Cema oniernziowwaeogo pudołke arygize, I mł. W. a. n P, 

Wódka francuska i gój Serenay trodek domowy dle ciuzpiącej ludzkości na wszysdkie 

a francuska i sól. Seipewnijeay | Staręsączj | 

P z « mewnę:rEte I zowmężran» zapalenia, na rozmaite słabości; do cia 

sadzeniu w zmiankowanej posadA ną ból głowy — uszów i zębów, na kimi SARE zd toni: kirowe, Zapalenia. ócz, sparaliżowania i 7 e- 
rozpoznaniu nia waralkiega rođaja id. p. - e fnazkach wraz zr pruopicom użycia SO Ol- me W. 


Za —, — ki TE 20. ` A 
Z dyrekcji Olej tranowy z wątroby Dorsza, Soage pre ME Koba WA «pomiędzy nanao 
kasy oszczędneści kich innych w. kandlnch się znajdejących gatunków, do celów leczniczyokaię przydaje. Ja 
Rvegzów dnia 4. sierpn'a 1880 r. Cona niski wraz s przepisem nżycia I sir. m. w. 


2 
płacy 6/0 zł. e 
Podania 0 te posady pniesio- (2 
ne być mają do dyrekcji kasy o- 
szczędności do 1. października rb. 
Kompetnjacy o tę po:adę wi 
jmien udawodniś swój wiek, przy- 
należność. nienaganną przeszłość , 
Btadja jakie posiad:', swe doty h- 
cza ows zajęcie tudzież znajomość 
rachunkowości, Z :aj. mośsi kaso- 
ści niewymaga się «prawdzie lecz 
jest pożądaną. i 
Pod»nia wuiesi<ne do dyrekcji R 
o tę samą posadę w r. 1879 o ile 
nie zostały juź lub nie będą co- 
fnięte, nis potrzebują być powtó-, 
rzone i ptddane zostaną przy ob-, 


5 Pożyczki EA 


Gu 5! s prowizji i ua aunuitety R, udziela pewny anstr. Zakład pienię- 
2 |0 Zay w kwotach od 50.000 złr. wyżej z wypłatą w austr. walucie 
gotówką na dobra ziemskie w Galicji, aż do połowy sądownie spisanej 


$ wartości szacunkowej. 


Bliższych objaśnień na przedłożony ekstrakt katastralny i aktu 82>- 
cnukowego. sporządzonego w języku niemieokim , udzieli tylko pp. właści- 


Pradze, Nr. © 1080-11. Elisub<thatrasae. 2669 3--8 


© 
3 ciełom dóbr ziemskich J. U. dr. 


OOOO OGOOGO 
Pensjonat dla panien, 


fesorowi+ zawodowi, egzaminowana 
i robót ręcznych. Nanka muzyki, 


gratis i panco 


| lardowym i czytelnią, z wielką krytą 


Ziegentala jest o milę odległą. Zakła 
po polaku. 


Dla rodziców 


kit 


został rozszerzony, a to w ten sposób, że 
do egzaminów wojakowych, |kudetó « egz. 
nych do rządowych zakładów wojskowych 
nezniów (szczególnie zaniedbanych), którzy 
językach, matematyce, historji, geogrefii, 


do karności wejakowej i porządku. 
dzieleni i zostają pod esubuym nadzorem. 


<3€2- 


gerstruaga Nr. b. (St. Pdltnorbof) z 


pnia ı w listopadzie do wynsjęcia. 


NTERNA ROR A KE M m mo MH A M AAAA A M M 


skiporiadżtaihy, radnih Jan Dobrzański Z drekwre Recm Warstwa * pad narzie A. Skerla. 


a a S  " g 


ośmioklasowa publiczna szkoła mieszczańska 


Fanny Neumann-Miihlbauer 
H 


we Wiedniu, Marlahiiferstrasse Nr. 53. 
Zdrowe połoźenie, ogród, obszerne pomieszkania. Doświadczeni pro- 


Szkoła przygotowawcza dla dorosłych panien. Nanka rysunków kroju, 
sporządzeni» snkien i azycia na maszynie. Mierne Taranii. tok | 
roku Brkolnego w połowie września. 


ód 
Dr. Anjela ,Zakład wedolecsniczy” w Zuczmamtel S 
(na Ssląsku sustrjackimy. 
Zakład ten lety w pysznej okolicy górexiej Sudetów. Nowy Kurhans 
o 65 pięknie umeblowanych potojach, z obszerną salą jadalną, pokojem bi. 


randą, Tuż przy domu wspaniałe równe spacery leśne, która powoli wzno- 
szą się 82 do v ysokcści R.OCO stóp. Użycio elektrot Tapii, żre? go, kapieli 
igliwiowych. Urząd pesztowy i telegroflczny w miejscu. Stacja kolejowa 


gr. naukowy zakład wojskowy Gischiera x 


(Wiedeń, I. Jasomirgottstrasse 8), 2821 3-5 | % 


n=grafii. nzermierki it p. a przedewnzystkiem pie PMA DO oRosiE 


skowego I cywilnego, tudzież kilkoma ochmistrsami rozporządza kierownik satłsąy 
Przyjecis do 16. października Zgloszem a do pónsjonatu przyjmują się najdalej 
do 15 wrzełdala po tym terminie nie ręcay eig ma przyjęcia Prsgrat07 gratia, 


Zwiedzaiący Wieden 


w porze letniej r. 1880 


mogą korsystając z najdogodni j-zej »posobności cała ozdobienie niedawno 
w A RE Piia arządzonego haadtu mebli, we Wiedniu I., Kru- 


partje pudzielone po najniżezych cenach nabyć, Garnitury salonowe, sypial- 
nian: i jndalnian» modnie i w stylu wykonane. są do mabycia przy tej spo» 
sobności. Qdnowione pomieszkania sẹ ozęściuwo natychmi? 


Główny nakład wysyłek z A. Moll, o. k. dostawcy nadwornego, Wiedeń, Tochlanben. 


, Składy wa wszystkich «naouulcjszych nptebach monarchii lab w handlac: matarjsłów aptocznych. W rmiejaca- 
wościach, gdzie: niema skłądu, otrzymać mogą takfe prywatne osoby przy więktzoj sprzedaży ` odpowłędni rabat. 


Uprasea sią P, Y. Pabliconość, wyraśnie żądań prešaratów NOLLA 1 ti tylko te pr syjmy- 
wać, która opatrsow: są niają matka, ochronng i podpisem. |. 2911 28—83 - 
Hkłady te Lwnełe: nat. d, Boles, F. W. Erólitcwośi Z. Dzożore, apt, P. Gailhófer, ápt, Sì Marklewiów 


epi 4. Golinkowari apt, w inire du HK GrtwewBa WY, 2 Brawtyczw Dobraeuiaoki, upór R Gajach L. Wictorin 
OHAMEKNAĄ S ntin ap. w mrakomurs È Bubast ja w Lineo A. Gobtaunor api, W Husiatynie W. Czerski 
Apt., w Jaracłasta Jl. Bohme ap, * Brzłerw F Sobierajski Apt:, Jaw :rnio$i 


skl sas, w Fizomujerke b, ifite ant we Lanówie: w Marczatkiówica, 


Wenzel Linhardt, adwokat w 
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nauczycielki dl. obcych języków i 


Ten z substancji orzeźwiających wyrabiany środ j 
ćwiczeń gimnastycznych i tsń ów. zaa 4 in piel mięniącą, his 


krótszym ozasie wszelkie ni tuści skóry i nadai i mieniącą hia- 
łuść, świeżość i delikntność, Cena 1 W, wysyłką p or. pf] 

-_ FFiedeński Pu w łoaletowy, 
śnieżycą ranna (Schneglóckche:) biały i ;óżowy, dobrze się trzyma- 
Jęcy I niewidomy na twarzy, wytwornej dobr. ci. Cena kartonu 80 ot. 


Do nabycia u Otto Franz we Wiedniu VII. Marlahiiferstrasse 38. 
„Składy; We Lwowie w apt. pod sr br. orłem Z. Rnukerą, w Kra- 
kowie K, Wiśniewskt apt. pod bw, Klorjanem, F. Stookmar apt., w Tar- 
nopolu w apt. u Fr Jamrogiewicza, Hermans Kshane apt., w Stryje W 
apt. J. Zgórskiego | Loona Gdrtnera, apt, w Brodach u E. GL my 
7 


Początek 80. 
Programy w francuskim języku 
FA22 3—4 


PPN EEIE AT i EP TIE NAE T EE FE". 


Wy w Stanisławowie apt. J, Macnry i Albina Amirowicza, w K 
u E. wisla apt., w Przemyślu u J ytasze wakiego apt. ’ 2935 
ZET n aaea 


Galic. Bank kredytowy 


we Lwowie przy ulicy Jagiellońskiej 1. 3., 
podaje do wiadomości, że wszystkie w obiegu znajdujące się 


ANYGAATY KASOWE; 


z 90-dniowem wypowiedzeniem, obecnie po 5, oprocentowane, 


począwszy od dnia 1. lipca 1880 
będą oprocentowane tylko po <Æ z 90-dniowem wypo- 
wiedzeniem. 

Lwów dnia 26. marca 1880, 


2131 £—P 
[Przedruk nie będzie opłacony. ] 
OXIZII 


EDOARD A PIE AE ME REY AER U e ESS E Z DY ARK RAZ AWR 


c 
mn A Z ON A A i s, 


Woda piękności. 


ku połainiowi zwróconą otwartą wo- 


d jest cały rok otwarty, Doktor mówi 
2819 4— 104 


i opiekunów. 


od teraz przyjmuje się uczniów nietylko 
na zednłióosj bah ochotuików. egz. wstęp- 
i szkół kudeckich] lecz także młodszych 
potrzebują powszechnego wyksztucenia w| g; 
«w maakach przyrodzonych, rysunkach., ste N 
Ci ostatni będą pd użarazych zupełn 6 od. 
Czterna*toma nauczycielami we stanu woj- 


powudn zwlnięcia pwjedynoso lub na 

Dyrekcja. 
ast, lub w sier 
2718 4 


pd 


pa A 


p w aa A A. PAN O my A 


